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Sobota. Wschód Słońca g. 4 m. 55 
Zachód » 7 9 Jutro, Śgo Filipa Benicjusza.

W  I m ie n iu  N a j j a ś n i e j s z e g o  
ALEXANDRA ligo,

C e s a r z a  W s z e c h  R o s s j i , K r ó l a  P o l s k ie g o , 
etc., etc., etc.

Rada Administracyjna Królestwa.
W wykonaniu Najwyższej Woli, objawionej J e g o  

C e s a r s k i e j  W y s o k o ś c i  W i e l k i e m u  X ię c iu  Namie
stnikowi Królestw a, odezwą Ministra Sekretarza Sta
nu z dnia 19 (31) Marca r. b., oraz na podstawie po
stanowienia swego z dnia 17 (29) Czerwca 1841 roku, 
na przedstawienie Dyrektora Głównego Prezydujące- 
go w Komissji Rządowej Przychodów i Skarbu, po
stanowiła i stanowi, co następuje:

Artykuł 1. Wyrzeczona wyrokiem Sądu wojennego 
na dniu 1 (13) Marca 1846 roku, przez Xięcia War
szawskiego lir: Paskiewicza Erywańskiego" potwier
dzonym, konfiskata majątku Weroniki z Łąckich Dą
browskiej, małżonki Brouisława Dąbrowskiego, cofa 
się w drodze szczególnej łaski.

Art. 2. Od dnia 19 (31) Marca r. b., jako dnia Naj
wyższej decyzji, Weronika Dąbrowska, wraca do uży
wania praw cywilnych.

Ark 3. Wykonanie niniejszego postanowienia, któ
re w Dzienniku Praw ma być zamieszczonem, Komissji 
Rządowej Przychodów i Skarbu, poleca.

Działo się na posiedzeniu Rady Administracyjnej 
dnia 23 Lipca (4 Sierpnia) 1863 r.

W i e l k i  X ią ż ę ,  Namiestnik,
(podpisano) „KONSTANTY." 

Dyrektor Główny Prezydujący w Komissj Rządo
wej Przychodów i Skarbu, (podp:) Dagniewski.

Sekretarz Stanu, (podp:) Enoch. (Dz:Pow:)

Promotor Bractwa Domku 1 jorduńskiego przy Ko
ściele XX. Bernardynów, zawiadamia wszystkich Ćzłon- 
f  °w Bractwa, jako też i Siostry, o sessji, która w dniu 
Jutrzejszym w Zakrystji miejscowej po Nieszporach 
y°zpocznie się.

Wczoraj zakończył życie w wieku lat 49 ś. p. Filip 
ouski, Właściciel dóbr ziemskich w Powiecie Warsza
wskim. Pogrążeni w nieutulonym żalu: Żona, Brat i 
Dzieci, zmarłego, zapraszają Krewnych, Przyjaciół i 
znajomych, na żałobne Nabożeństwo, za spokój Jpg0 
0uszy, w dniu 24 b m., w Kościele XX Karmelitów na 
Lesznie, o godzinie l i te j  z rana odbyć się mające; a 
wązkowski11* wyi,rowatlzenie z 'vl°ki na cmentarz Po-

Kożmian de Rzeczyca, Dziedzic dóbr Wierz- 
howisk, zmarł dziś o godziiiie w pól do 9ej z rana. 
aprasza się na wyprowadzenie zwłok z dolnego Ko- 

d,- -1 oo°i ZVZA Pdjutrze; oraz na Nabożeństwo na
6  a ,  I n ' i °  1 1  z rana.

o Alexander Kwint, Pracownik przy Kolei War- 
awsko-U ledenskie.i, przeżywszy lat 37, po krótkiej 

ciężkiej slabosci, zmarł wczoraj. Pozostała Matka

i Brat, zapraszają Familję, Kolegów i Znajomych, na  
exportacje zwłok, jutro o godzinie 4tej po południu, 
z Kaplicy Ewangelickiej przy ulicy Mylnej, na cmen
tarz tegoż wyznania.

(A. n.) Ś. p. Paulina Szczublicka Córka Obywatel
ska, urodzona w roku 1842, przeniosła się do wiecz
ności w dniu 1 b. m. Była ona chlubą i nadzieją, 
posiadając nieprzebrane skarby cnot niewieścich 
odznaczających Chrześcjańską dziewicę. Taką to 
Matka postradała Córkę a Siostry ukochaną Siostrę 
a cała Rodzina dziewicę. Ś. p. Daulina pozostawiła’ 
w nieutulonym żalu boleści, takich jak  liczne grono 
Znajomych, którzy mieli sposobność ocenić jej piękne 
duszy i ciała przymioty. Za spokój jej duszy i na u- 
proszenie aby BÓG ukoił cierpienia stroskanej Matki, 
osieroconych Sióstr i całej Familji, zaprasza się na 
żałobne Nabożeństwo; które odbędzie w dniu 24 b. m. 
to jest w Poniedziałek, w Kościele XX. Dominikanów, 
o godzinie li te j  rano. Przytem całe Rodzeństwo za
łącza licznemu zgromadzeniu za odprowadzenie zwłok 
ś. p. Eauliny, dzięki.

W dniu 18 b. m. w mieście Piotrkowie, zeszła z tego 
świata w kwiecie wieku, ś. p. Mai ja  liorakowska, Córka 
niegdy AntoniegoUorakowskiego,Vice Konsula wGdań- 
sku, i żyjącej Matyldy z Piltzów, małżonków; pozo
stawiwszy w głębokim smutku Matkę, Rodzeństwo i 
licznych Krewnych. Dziewica skromna, łagodna, wszy
stkim życzliwa, od wszystkich kochana, zejściem swem 
zrządziła w gronie Rodziny na zawsze bolesną próżnie. 
Za spokój jej duszy, odbędzie się w dniu 25 b m to 
jest w nadchodzący Wtorek, o godzinie 9ej z rana,’ża
łobna Wotywa, w Kaplicy MATKI BOZKIfiM ulgo 
K r z y ż a .  ®

W tych czasach, ogłoszone zostało ciekawe spra
wozdanie z czynności Domu Przytułku dla sług po
zostających bez miejsca, założonego w m. Wrocławia 
przed 8 laty Celem tego zakładu, jest uchronienie 
tej Kiassy od zepsucia, w czasie gdy pozostając bez 
miejsca, me znajduje dla siebie żadnego zatrudnie
nia. Ze sprawozdania tego okazuje się, iż pomienio- 
ny cel zakładu, najzupełniej osiągnięty został. Od 
chwili bowiem otwarcia tegoż, około 2,000 sług, zna- 
la!v  w nim schronienie i utrzymanie, a przeszło do 
rf,UUO, za pośrednictwem jego, jiomeizczono w służ
bie. W roku zeszłym przyjęto do zakł du 108 osób, 
udzielono pomoc 31 chorym, a drugie tyle dogląda
no w Klasztorze Sióstr Elżbietanek. W ogóle zakład 
ten okazał się nadzwyczaj użytecznym, i gdy jednym 
diije przytułek, innych znowu ohznajmia z wszelkie- 
mi zajęciami domowego gospodarstwa i posługi, na- 
koniec rozciąga opiekę nad staremi słuźącemi, pozba- 
wionemi wszelkiej pomocy.

Na Wystawę Towarzystwa Zachętw Sztuk Pięknych, 
przybyły Obrazy : Zarzeckiego: „Królów,, światłości”;
I rdlutego\ „Palmy i Gromnice”
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(A n ) BÓG dał, BÓG wziął, niech będzie Święte 
Jego Imię błogosławione!!! Tak mówiła zbolała Matka 
i wszyscy co kochali a tracili ś. p. Alexandre, Slrąbską, 
Pannę, zgasłe w dniu lm  Sierpnia r. b. we wsi Lesz
czynach ,^  kwiecie wieku, bo zaledwie 22gą wiosnę 
liczącą, Córkę Stau: Strąbskiego zmarłego w Warsza
wie przed sześciu laty. W zbyt młodym wieku BUG 
ją  srodze doświadczył stratą Ójca i mienia, a te prze
ciwności losu umiała znieść jak prawdziwa Chrześcjan- 
ka. Utuliwszy się trochę z żalu po stracie Ojca, obrała 
sobie zaraz trudny zawód nauczycielki, a spełniając 
go z prawdziwem poświęceniem przez lat szesc, w je
dnym domu obywatelskim, anielskiemi swemi cnota
mi, zjednała sobie największą miłość w tej całej Ro
dzinie, i jak  Córka kochaną była. Wcześnie ją  PAN 
BÓG z grona naszego, w którem była tak miłą i pożą
daną, powołał do siebie, lecz chociaż któtkie było jej 
życie ileż dobrych wspomnień zostawiła po sobie. I o- 
bożna, w każdej chwili pracy oddana, uczynna dla wszy
stkich, z dobrem słowem dla każdego, byłasłowem i czy
nem prawdziwie Polską dziewicą, łączącą w sobie z wy
kształceniem dobór cnot najpiękniejszych. Dotknięta 
słabością i przykrem cierpieniem przez trzy tygodnie, 
nie narzekała, lecz ciągłe modły wznosiła do Nieba, 
a  opatrzona ŚŚ. SAKRAMENTAMI, z modlitwą na 
ustach i pożegnaniem wszystkich, skończyła tę do
czesną pielgrzymkę. Żal niewymowny po jąj stracie, 
ściska nasze serca, lecz wiara daje nam tę błogą po
ciechę, że ona tam przy Tronie BOGA, szczęśliwsza 
od nas; aże ją wszyscy znający kochali, dowodem naj
lepszym był dzień pogrzebu, gdzie przy licznem ze
braniu, wszystkich czoła prawdziwy zasępia! smutek, 
a  żadne oko suchem nie było. Przy exportacji, w od
ległości przeszło pół milowi j  do Kościoła Patljaluego 
m. Jeżowa, niesioną była przez swych Przyjaciół; a 
nawet włościanie czując wdzięczność za naukę ich 
dziatek, w które wpajała miłość BOGA i bliźniego, 
dopominali się o pozwolenie niesienia jej zwłok. Ue- 
Diu drogi! żegna, cię tu  na. ziemi twa zbolała JVlaiKa, 
B rat Stryj, cala ukochana przez cię Rodzina z którą 
te sześć lat spędziłaś, i wszyscy co cię znając kochali.
Pokój twej czystej duszy .- M  . . i  • ~

(A.n.) W d. 16 b. m. liczne grono Przyjaciół i Zuajo- 
mych, odprowadziło na cmentarz Powązkowski zwłoki 
ś. p.Oswalda W iśnowskiego, Kupca w m.Warszawie, zbyt 
młodo, bo w 36 roku życia zmarłego. Zwykle w wspo
mnieniach pośmiertnych czytamy pochwały cnot zmar
łej osoby, przywykliśmy przeto do tego, ale oś. p. Oswal
dzie bez żaduej przesady powiedzieć można, że w kró- 
tkiem swojem życiu, szlachetnemi przymiotami, dobro
cią serca i łagodnością charakteru, umiał zasłużyć nie- 
tylko na szczerą przyjaźń, ale i na istotne przywiązanie 
obcych nawet osob, co nieczęsto napotkać można. To 
t e ż  zawczesna śmierć jego wywołała żal powszechny, a 
zraniło głęboko serca najbliższych i najdroższych mu 
osób szczególniej Matki 72-letniej staruszki, zacnej 
Ma trony która własną siłą, wytrwałością i energją, 
z d o ł a l  i  wychować ośmioro dzieci, zbyt młodo osiero
conych przez zawczesną śmierć Ojca, i umiała posta
wić ich w społeczeństwie, jako ludzi użytecznych, pra- 
SwitjA i gMlmcli Obywateli; Zony Emipi z 
b ó w , Córeczki jeszcze dziecięcia 4ro letniego.czterech 
Braci i trzech Sióstr, którzy rzewnemi łzami zlewają

i długo jeszcze zlewać będą tę bolesna, stratę. Boleli, 
ich szczerze podzielamy, a te słów kilka kreślemy dla 
tego jedynie, aby pamięci uczciwego, cnotliwego i 
prawego człowieka, oddać hołd zasłużony; bo na boi 
Rodziny, tylko Religja i czas, jest najlepszem lekar
stwem. Pokój jego duszy.— Szczery Przyjaciel całej
rodziny, J. Ii. . ,, ,

Przy Warszawskim Kościele Ewangelicko-Augs- 
burgskim, istnieją szkoły mezka i żeńska, z których 
pierwsza otworzoną została w 1777 roku, jeszcze za 
panowania Stanisława Augusta. W obu tych szkołach 
odbyły się w r. b. w dniach 2 i 17 z. m. examina, Do 
szkół tych w ubiegłym roku szkolnym było zapisanych 
uczniów 316, a uczennic 217. Na examinach otrzy
mało 23 uczennice Listy pochwalne, a 14, nagrody; 
chłopcom zaś udzielono nagród _14, a listów po
chwalnych 35. Szkoły te utrzymują się wyłącznie i 
jedynie kosztem parafjan, chociaż płaca roczna nau
czycieli wynosi w obu złp. 18,683. Oprócz tego Para- 
f ja Warszawska utrzymuje przy cmentarzu Ewange
licko - Augsburgskim Szkółkę Religijną, do której 
uczęszczało 48 dzieci, a utrzymanie której kosztuje 
rocznie 1,200 złp. Tym sposobem w upłymonym 
szkolnym roku w trzech Szkołach Parafii Ewangeli
cko-Augsburgskiej, pobierało nauki 581 dzieci, co na 
ogólną liczbę Parafjan 10,000 głów i przy znacznej 
liczbie młodzieży Ewangelickiej, pobierających wy
kształcenie winnych tutejszych Naukowych Zakła
dach, nie małą stanowi cyfrę, dowodząc garnięcia się 
ich do nauk. Wspominając o tem wychodzący w War
szawie Zwiastun Ewangeliczny, dodaje: że podobnież 
i Zbór Warszawski Ewangelicko-Reformowany posia
da Szkołę elementarną dla dzieci płci obiej, i istnie
jącą od roku 1844. W roku szkolnym ostatnim, 
uczęszczało do tej Szkoły 231 chłopców i dziewcząt, 
przyjmowanych bez różnicy wyznań. Na examime zaś 
rocznym, odbytym 20 z. m. otrzymało nagrody i po
chwały 28 uczniów, a 17 uczennic.

Jednein ze wspanialszych dzieł XlXgo stulecia, 
bedzie ów słynny tunel pod wyniosłą górą Genis, 
wznoszącą swój szczyt pomiędzy dworna miastami, 
to jest Modaną i Bardonech, i oddzielającą Włochy 
od Francji. Mysi ta  powzięta przed laty siedmiu, 
zmierza bardzo szybkim krokiem do celu Długość 
tego tunelu, ma wynosić 12,200 metrów (metr ma a 
stopy i ieden cal). Obecnie zaś do dnia 1 Sierpnia r.b., 
przebito od strony w takiej otwór na dlugośó 1£00 
metrów, od strony zaś francuzkiej 1,100 metrów. W o- 
góle 2 600 metrów. Pozostaje zatem jeszcze do wy
konania 9 600 metrów. Ze zaś dzięki pomysłom na
czelnego IużenjeraP. Summeher, można przypuszczać 
dziennie w posuwaniu się tych robót o 2 z każdej 
strony metry czyli około 1,400 metrów roczoie za- 
tem no upływie drugich lat siedmiu czyli w r. 1870, 
olbrzymie to dzieło, o którem niktby nawet z żyją
cych poprzednio pokoleń nie śmiał zamarzyć, osta
tecznie ukończone zostanie.

Największa dziś ilość literatek, czyli kobiet poświę" 
cających" się piśmiennictwu i piszących dzieła, je?* 
w Anglji i w Niemczech; co do Francji, ta  ró wnież nf<>~ 
że znaczną poszczycić się liczbą; dalej idzie Hiszpanja, 
oczem niezbyt dawno wspominaliśmy, a. nakoniee 
świeżo w Szwecji jedna z płci pięknej, to jest iuaij^



Zofja Schwarz , zyskała powszechne uznanie jako Au
torka. U nas w Polsce jak dawniej, kiedy Elżbieta  
D ruibacka, stawała w rzędzie klassyków, tak i dziś 
także kiedy Deotyma ujęła w swą dłon palmę pierw
szeństwa wśród wieszczek, liczba kobiet piszących nie 
przestaje wzrastać. Z jakąż przyjemnością czytamy 
utwory: Seweryny z Żochowskich Pruszakowej, U ni
ckiej, Wit końskiej, Szm igielskiej, Borkowskiej, i tylu  
innych, czy to stojących na czele wydawanych pism  
czasowych.” jak Kółko Domowe, czy też poświęcają
cych się oddzielnie pracom literackim lub poety
cznym. Niezbyt nawet dawno z kilku wyszłych powieści 
z pod pióra tych Autorek, jak np. Marję. Teressę, 
przekład Seweryny Pruszakowej, możemy śmiało do 
najpiękniejszych tegoczesnyeh płodów powieściowych 
zaliczyć. Przekład ten, drukowany poprzednio w Tygo
dniku Mód, pod redakcją Jana-Kantego Gregorowicza 
wychodzącego, wydano obecnie w oddzielnym tomie, 
i  jeżeli dotąd jeszcze nie wpadł komu do rąk, ten wi
nien postarać się. o to, gdyż za prawdę byłoby to wy
kroczeniem wczytywać się w obce w tym rodzaju 
utwory, a nie znać swego własnego, obejmującego tyle  
wzniosłych obrazów, tyle m yśli i treści! Że zaś d zieł
ko to kreślone jest ręką Autorki kobiety, śm iało tedy 
może być czytane przez płeć piękną, dla której nie 
zawsze i nie wszystkie tegoczesne utwory mogą być
dostępne. .

W iele bardzo osób jest tego jeszcze dotąd przeko
nania, jakoby znajdujące się na wystawie tutejszej 
w pałacu Łubieńskich , wyroby wszelkiego rodzaju, 
pochodzące z fabryk stowarzyszonych PP. Stolarzy 
tutejszych, były tylko dostępne dla klass zamożniej
szych, i miały na celu przyozdabianie jedynie salo
nów Owoż objaśnić musimy, iż twierdzenie to jest 
zupełnie mylne i że stowarzyszeni łącząc w wyrobach 
swoich elegancję z dogodnością, dostarczają na pomie- 
niona wystawę wszelkich bez wyjątku mebli, odzuaczą- 
iacvciisie zarówno wykwintnością jakiskrom nem  w y
kończeniem, a to odpowiednio żądaniom ogółu. Chcąc 
powziaść o tem przekonanie, najlepiej jest naocznie 
przekonać się na Wystawie, która mówiąc przy sp o
sobności, choćby nawet bez zamiaru kupna, zawsze 
jest godną zwiedzenia ze względu na liczbę i rozmai
tość wyrobów, w dokładności których śm iało powie
dzieć możemy, współzawodniczą tutejsi stolaize z za-
grauiczuemi. . , ,

Panu A '.-S ą d z im y , że mepotrzeba wcale tworzyć 
nowego wyrazu w języku polsidm na et yardom  gdyż 
wyborny 1 od dawna będący w użyciu, a przy tem do
kładnie rzecz malujący, wyraz na to, jest źródłosłów. 
Nowsi zaś twórcy mówni czyli gramatyki, wprowadzili 
również dobitnie określający przedmiot, drugi jeszcze 
■wyraz na-to, a mianowicie: Słoworoduia. ly m  więc 
sposobem potrzeba tworzenia nowego wyrazu zam iast 
etymologji, zupełnie ustaje. .

Inźenjer J. Lot/i, wynalazł sposob, za pomocą k tó 
rego w drodze elektrycznej, latarnie po miastach 
w jednej chwili mogą być zapalone.

W Frankfurcie, gdzie jest zjazd Monarchów N ie
mieckich, hotele i m ieszkania prywatne przepełnione 
gośćmi, między którymi znaczna liczba Francuzów i 
Anglików. Ceny za pokój dochodzą 120 a nawet 160 
ełp. za dobę; za pojazd na dzień płaci się 2 JO zip.

Pomiędzy rozlicznemi wszędzie projektami, połą- 
czonem i z filantropi)nemi celami, zasługuje szczegól
niej na uwagę jedeu, nad którym obecnie w Fran- 
cużkiem Ministerjum spraw wewnętrznych pracują. 
Dotyczy on planu sprzedania pól wspólnych, należą
cych do gmin we Francji. Sprzedaż ma się odbywać 
po jednym morgu i być rozłożoną na 10 rat. B ędzie  
to ważna operacja, która zniszczy do szczętu prołe- 
tarjat wiejski. Prości najemnicy zakupią morgi ze  
swych oszczędności i przyjdą do własności, która ty
le  godność ludzką podnosi.

Nowo wznoszący się okazały gmach pod kierun
kiem budowniczego P. Józefa Dietricha , przy rogu 
ulicy Marszałkowskiej i Zgody, będący własnością P. 
Stanisława Bogowolskiego, już jest na ukończeniu. 
Ponieważ oprócz licznych pom ieszkać, urządzony zo
stał odpowiedni na dole lokal wraz z laboratorjum, 
posadzką, kamienną 1 1. p. szczegółam i, na Zakład czy  
to Apteczny, czy Cukierniczy lub tym podobny, warto 
przeto, aby pragnący osiedlić się tam przedsiębiorca, 
wcześnie zamówił sobie takowy, a to dla porozumie
nia się z właścicielem, co do mogących nastręczyć s ię  
jeszcze tamże potrzeb, które po ukończeniu robot, n ie  
mogłyby już być zastosowane. To samo ma się rozu
m ie ć !  co do pom ieszkać jeszcze nie wynajętych, a  
w th'.eveh stosow nie do żvczeń najmujących, można-w których stosownie do życzeń najmujących, można- 
by jeszcze poczynić niektóre żądane uwygodnienia. 
W szelkie objaśnienia w tym względzie, udzielić może 
stróż miejscowy.

W iele osób uskarża się, iż zwyczaj chwytania za po
ły przechodniów, dla zapraszania ich do niektórych  
sklepów, zaczyna przenosić się z bocznych ulic n a  
główne. W tych dniach nawet jednej z Pań, przecho
dzących przy rogu ulicy Ordynackiej i Nowego-Światu, 
gdzie świeżo urządzone zostały tego rodzaju sklepy, 
posunięto gorliwość swoją w zapraszaniu do tego sto
pnia, że aż oberwano jej mantylę. Podobna grzecz
ność niczem nie da się usprawiedliwić, dla tego pro
szeni jesteśm y o uczynienie o tem w kilku słowach  
wzmianki, w tej nadziei, że właściciel domu, w którym  
m ieszczą się pom iecione sklepy, raczy zwrócić uwagę 
swych lokatorów sklepowych, ażeby zechcieli uwolnić 
przechodniów od obrywania im okryć.

W  Antwerpji dnia 7 z. m., wszczął się w Ogrodzie 
Zoologicznym pożar, który zagrażał już klatce ze lwa
mi, czyhąjącemi na wydobycie się z zagrody. Spieszna  
jednakże pomoc miejscowej straży ogniowej, która jak  
zw ykle tak i przy tej sposobności, dała dowody swej 
odwagi i poświęcenia, usunęła niebawem grożące n ie 
bezpieczeństwo. Zawsze je iuak sie Im sztuk innych  
zwierząt padło ofiarą pożaru, a pomiędzy tem i 5 An
tylop.

W wielu miejscach w Niem czech, mianowicie 
w Szwarcwaldzie," a także i w Belgji, wielu włościan 
trudni się chodowlą kotów, zwłaszcza koloru czar
nego i siwego, które w Grudniu na futra zabijają. 
W tej też porze ciągną po całym kraju handlarze, 
którzy zakupują skórki kocie, i z tych później romą 
dosyć nawet drogie futra. W Belyji tak ^ u  przemysł 
jest powszechnym, że nawet s ł u ż ą c y  godzą , ę
l . „ 4 .  w y m a w ij ,  * « M .  S Z ,
mywać pewną liczbg kobow. a um* - *
szczególniej w Grecji mają dobiy p o \ .p .

(*)
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Z kolei nadmienić nam wypada o trzech zakładach 
pod opieką. Warszawskiego Towarzystwa Dobroczyn
ności zostających, z których w dwóch były publiczne 
popisy, o czem donieśliśmy, a ostatni zwiedzano w cza
sie Jeneralnej Wizyty w Ochronie na Nowolipiu, a 
mianowicie: W Zakładach Sierot, gdzie w roku 1862 
umieszczonych było 198 sierot, z tych oddano chłop
ców 8 do terminu, dziewcząt 12 do służby, a na opie
kę jednych i drugich 7, umarło 3; pozostało więc na 
Nowym-Świecie chłopców 98 i dziewcząt w gmachu 
Warszaw: Tow: Dobroczynności 78. Dziennie zatem 
było głów 167, na których utrzymanie wydano zip. 
69,789 gr: 3; w przecięciu dziennie jedna sierota ko
sztowała więcej jak zip. 1 gr: 5. Stosunek śmiertel
ności b y ł2 na 100. Dozor nad dziewczętami oddany 
był Siostrze Miłosierdzia T. Ilugues, Dozorczyni Sam- 
czyriskiej i trzem Pomocnicom, nad chłopcami Xiedzu 
Mikoszewskiemu Nauczycielowi, Dozorczyni, Dozorcy, 
i Gospodyni. W obu Zakładach służby niższej, osób 7 
znajdowało się. Opieka ogólna bezpłatna przez Wy
dział Sierot i Ubogich Dzieci, powierzona Paniom: 
Hr: Izabelli Łubieńskiej, Annie Zacharkiewiczowej i 
Bercie Laskiej; bliższa zaś nad dziewczynkami Ojcu 
Sierot Popławskiemu i Drowi St: Janikowskiemu (sy
nowi), nad chłopcami Cieleckiemu i Doktorom: Kata- 
rzyńskiemu , Pawlikowskiemu i Zimmermanowi. —
W  Przytulisku w roku 1862, na Nowolipiu zapisanych 
było 25, z których 9 chłopców, będąc ciągle w Zakła
dzie, kosztowało wraz z lokalem i służbą złp. 4,476 
gr: 17, to jest w'przecięciu każdy chłopiec kosztował 
•więcej jak 40 gr:. Oprócz Dozorcy płatnego, honoro
wą opiekę przyjęli: Panie: Emilja Ca/Jon, Julja Bogk, 
Ludwika Mini er, Opiekunowie i Doktor.

Złożono w Redakcji Kurjera od Ml: Par: złp. 5 dla 
Dąbrowskich pod Nr 353; złp. 5 dla Oficera b. W. P. 
pod Nr 2767; złp. 5 dla kobiety sparaliżowanej pod 
Nrem 2430; złp. 5 dla Szyfman pod Nr 2424; złp. 5 
dla wdowy P. P. przy ulicy Sto Jańskiej pod Nrem 25; 
złp. 5 dla’ Dzikowskiej przy ulicy Żurawiej N° 1624/5; 
złp. 20 gr: 20 dla ubogich pod opieką Warsz: Tow: Do
broczynności zostających, i złp. 6 gr: 20 dla pogorzel
ców miasta Ostrowca w Gubernji Radomskiej.— Od E.
K. rs. 1 dla biednej rodziny Szyfman na Nowolipiu 
pod Nrem 2424.

Urzędnikowi Drogi Żelaznej Warsz:-Wiedeń:, A. B. 
nadesłał niewłaściwie Kolega ... .  złp. 36, z których 
po potrąceniu słusznie należnych zip. 9; pozostałą re
sztę, to jest złp. 27, składa się w połowie dla Instytu
tu  moralnie zaniedbanych dzieci, a w połowie dla Szpi
tala Sgo J a n a  B o ż e g o .

Tygodnik IIlustrowany Ner 204 wyszedł z druku 
i zawiera: Jenerał Radziwiłł, Hetman Wielki Litew
ski (z drzewo:); Kronika tygodniowa; Wnętrze Kate
dry w Włocławku (z drzewo:); Zbąszy ń (z 3ma drze
worytami); Korrespondeneja od Redakcji; ŚŚ. C yryli 
i  M e t o d j u s z  (dalszy c.); Szachy; Rebus.

P. Ludwik Prohazka, kompozytor, wydał obecnie 
•w Pradze Czeskiej pierwszy zeszyt nowego zbioru 
śpiewów Czeskich na 4ry głosy.

Sławny Lekarz Berliński Dr Graefe, uda się do 
Heidelbergu, gdzie będzie zjszd Lekarzy chorób ocz
nych, aby sobie nawzajem udzielić doświadczeń ze
branych na polu Ophta mologji, w interesie nauki.

Doktór Guyetant (ojciec), wydał w Paryżu dzieło, 
p. n. Nowe spostrzeżenia nad przedłużeniem życia: 
ludzkiego. We wszystkiem poleca umiarkowanie. We
dług tego dzieła, nasza skóra ma siedm miljonów 
małych otworków czyli porów.

Pomiędzy ułatwieniami, jakie znana ze swej staran
ności i zabiegłości Czy telnia polsko-fi ancuzko-nie
miecka, pod firmą P. Michała fruhlinga , na Nowem- 
Świecie Nr 1249, nie przestaje obmyślać dla swych 
czytelników, wymieniamy obecnie jeszcze jedną oko
liczność, jako zasługującą ze wszech miar na wzmiarn- 
kę. Każdy bowiem z zapisujących się i to bez żadnego- 
zastawu, jako przedpłatnik, po bardzo przystępnej 
cenie, na czas jednego kwartału, otrzymuje bezpłatnie 
Ośm tomów dzieła Ig: Krasickiego. Zdaje się, że za
chęta podobna jest najlepszym dowodem bezinteres- 
sowności właściciela Czytelni, zwłaszcza, że przy 
zbliżających się dłuższych wieczorach obok spędzone
go z przyjemnością czasu na czytaniu pożytecznych 
xiążek, można jeszcze otrzymać bezpłatnie dzieło, 
które dla żadnego z polaków nie powinno być obcem 
Dogodniejszych zatem warunków, nigdzie podobno i 
żadni przedpłatnicy nie znajdą.

Alibert, Francuz młody geolog, odkrył w Syberji 
wschodniej, w górach na granicy Chin, bogate kopalnie 
grafitu, z którego wyrabiają się wy borne ołówki.

P. Redaktorze! Chciej ostrzedz Czytelników swoich, 
ażeby przed zakosztowaniem owoców sprzedawanych 
w Warszawie, zapytywali się poprzednio o cenę, gdyż 
z powodu niepamiętnej u nas drogości tychże w r. b., 
wynikają różne nieporozumienia.—*

Od wczoraj w zupełności już otwarty został, nowo- 
urządzony przez P. K. Bayera, zakład fotograficzny, 
w domu PP. W izytek, z wejściem od strony Kościoła 
Wizy tkowskiego. Nowy ten zakład uważać należy ja 
ko pomocniczy, istniejącego już od lat kilku takiegoż 
zakładu na Krako:-Przedm:, wprost placu Saskiego, a 
który i nadal w temże samem miejscu pozostawać bę
dzie.-Korzystając zaś z obszerności miejsca, P. Buyer 
urządził nową altanę ze wszystkiemi dogodnościami, 
zarówno do zdejmowania pojedynczych portretów jako 
też całych grupp, i t. p. widoków, w podobny sposób, 
a do tego i ozdobny urządził również położone przy 
niej salony z wejściem do tychże jak to wspomnieli
śmy powyżej od strony placu przed Kościołem PP. 117- 
zytek. Dodać tu jeszcze winniśmy, że wykonywane 
w tern nowern miejscu roboty, odbierane być mogą za
wsze w dawniejszym zakładzie, w którym również swo
ją  drogą odbywać się będą jak dawniej, czy nności.

Wiadomości Zagraniczne.
ANGLJA. Londyn, 76'go Sierp:.— Prasa angielska 

zajmuje się Sejmem Monarchów w Frankfurcie, ale 
większa część dzienników nie ma nadziei, iżby tym spo
sobem kwestja Niemiecka rozwiązaną została. Specta
tor obawia się jeszcze większego rozjątrzenia zawiści 
między małemi Państwami. Niemcy bez Anstrji, pisze 
on, pojąć można, gdyż główny punkt ciążenia tej osta
tniej przechyla się ku wschodowi, a niemieckie jej po- 
siadłości stanowią mniej jak połowę jej siły. Ale Nie
miec bez Prus pojąć nie podobna, gdyż kraje rządzone 
z Berlina rozciągają się po calem territorjum Państwa
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związkowego. Podniesienie Franciszka-Józefa do go
dności Cesarza Niemieckiego nie uprości rzeczy, gdyż 
Prusy wystąpiłyby wtedy ze związku, a bez P rus wiele 
innych Państw nie poddałoby się władzy Austrji.

FRANCJA. Paryż ldgo  Sierp:. — Krąży tu  wieść, 
iż P. Drouyn de Lhuys, ma sig udać na dni kilka za 
urlopem dla prezydowania na radzie jeneralnej depar
tamentowej, której jest Prezesem, i że Pan Bitlault, 
przeznaczony został do zastgpowania go tymczasowo 
w ministerstwie spraw zagr:.— Zdaje sig że organizacja 
administracji w Mexyku nie bgdzie ukończona wcze
śniej jak  za rok, i przez ten przeciąg czasu funkcjono
wać musi rejencja. Zezwolenie jednak ze strony Arcy- 
Xigcia, nadejdzie zapewne do Mexyku w Listopadzie, i 
w tej epoce kraj dowie się o warunkach pod jakiemi 
Korona przyjętą została. — Uroczystość wczorajsza 
przeszła jak najspokojniej. Upał był jeszcze silniejszy 
jak  dni poprzednich. Teatra i pola elizejskie, nie były 
tak  natłoczone jak  kiedyś. Znacznaliczba Paryżan, jak  
twierdzą do 300,000 wyjechała na wieś, a za to znowu 
około 150,000  osób z prowincji i zagranicy, zjechała do 
Paryża. Ognie sztuczne były prześliczne, ale za to illu- 
minacja na polach Elyzejskicb i placu Zgody, niezbyt gu
stowna. Cesarz i Cesarzowa, pokazali się wczoraj ludowi, 
co n ig d y  jeszcze miejsca nie miało. Przejeżdżali oni prżez 
niektóre ulice i place, doznając wszędzie najlepszego 
przyjęcia.— Dziś w I’re Catalan, w lasku Bulońskim, 
odbył sig wielki koncert wojskowy. Przeszło 700 m u
zykantów i 350 doboszów wzięło w nim udział.— Dziś 
odbyła się rada Ministrów. — Cesarz ju tro  jedzie do 
Chalons. (St: Anz:).

NIEMCY. Frankfurt n. M. 18 Sierp:.— Wczorajsza 
uczta Senatu, była nadzwyczaj świetna. Trwała od 6ej 
do 9ej wieczór. Do 30,000 ludzi cisnęło się na ulicach 
od pałacu związkowego doPiómer. Monarchowie przyj
mowani byli przez starszego Burmistrza. W sali Ce
sarskiej Cesarz zasiadł pod portretem Józefa / / ,  mając 
po prawej Monarchów Bawarji, Hanoweru i Hessji, a po 
lewej Saxonji, Wirtembergu, Badenii, W ejmaru i Ko- 
burga. Podług kolei Niążąt szli dalej ich Adjutanci, 
następnie Ministrowie i Posłowie, pomiędzy którymi 
znajdował się także Poseł Pruski Sydow, a w końcu Ko
m endant wojsk związkowych i Komendant miasta. N a
przeciw Cesarza siedział starszy Burm istrz Mutter, na 
lewo i na prawo Senatorowie. Po pierwszem podaniu, 
Burm istrz Muller, zabrał głos i rzekł: Jest to wezwa
nie ważne, jak  wielkie i piękne, które daje powód do 
dzisiejszej uroczystości. Dla tego dzięki przedewszyst- 
kiem owym dostojnym Panom, którzy przybyli na 
wezwanie Cesarskie. Oby szczęśliwa godzina wybiła 
zbawcza dla ojczyzny. Z głgbi serca wnoszę okrzyk: 
„Niech żyją zgromadzeni tu  Władcy i wolne miasta 
Niemiec." Następnie Cesarz przemówił donośnym gło
sem w te słowa: „W imieniu zgromadzonych tu  wład
ców zabieram głos, aby Senatowi i Obywatelstwu te 
go wolnego miasta podziękować za przygotowane dla 
nas gościnne przyjęcie. Sądzę, że przejętym patrjoty- 
zmem Obywatelom nie możemy godniej wynurzyć na
szych dziękczynień, jak  składając, jako Władcy Nie
miec,'świadectwo, że nas wszystkich tnilość serdeczna 
wspólnej ojczyzny jednoczy. Ale jesteśmy również 
Wszyscy zjednoczeni w życzliwości dla tego szanownego 
i pełnego wspomnień miasta. Z radością dostojni go

ście spełnią zemną puhar za szczęście i wzrastającą 
pomyślność Fraukfurtu . Vital Frankfurt7“ (Nord).

Ostatnie Wiadomości.
Najważniejszą z wiadomości, jakie dziś otrzymuje

my, je s t datowana z F rankfurtu d. 20 Sierpnia, a do
nosząca, iż Król Saski otrzymał od Króla Pruskiego 
stanowcze przyrzeczenie przyjazdu do Frankfurtu. 
W prawdzie wiadomość ta  nie jest jeszcze urzędową, 
ale zdaje się być prawdopodobną.

D nia 19go b. m. odbyła się w Frankfufcie konfe
rencja ministrów.—Król Saski tegoż dnia dopiero wy
jechał do Baden Baden, i z tego powodu krążyła po
głoska, źeusunięto trudności układów, iże  Król Pruski 
przybędzie do F rank fu rtu .—Cesarz dawał 19go obiad, 
na który zaproszeni byli Ministrowie i inne osoby 
znakomitsze, wieczorem zaś miało miejsce uroczyste 
przedstawieuie w teatrze. Sala teatra lna przedstawia
ła  wspaniały widok. Środek lóż pierwszego rzędu za j
mowali sami Monarchowie. — 20go Sierpnia*Cesarz 
Austrjacki odwiedził Xigcia Cambridge w zamku Rum- 
penheim.

Siidentsche Z tg  zaprzecza wiadomości, jakoby B a
den i Wejmar, podały projekt poselstwa do Króla P ru 
skiego.— M iększa część stronnictw w Niemczech, a 
mianowicie też stowarzyszenie nar, dowe (Nationalve- 
rein), są przychylne projektom reformy. — Londyński 
Daily-News z 19 b. m. odradza Arcy-Xięciu Maxymi- 
Ijanoici przyjęcie korony Mexykańskiej, której mu An- 
glja nie poręczy.

W Londynie otrzymano d. 20go b. m. wiadomość 
z Szanghai, datowaną 4go Lipca a donoszącą, że woj
ska Cesarskie zaatakowały Nankin i zdobyły forty 
tego miasta. — W Japonji Mikado nakazał wydalić 
cudzoziemców i zam knąć forty. — Trzęsienie ziemi 
w Manilli zrządziło szkody na 40m iljonów dollarów 
- Z  Konstantynopola donoszą 15go, że Nubar Bej 
wrócił do Alexandrji, wyjednawszy stanowczą decyzję 
Porty w kwestji kanału  Suezkiego. K anał oddany zo
staje pod gwarancję między-narodową i uznany bę
dzie za neutralny, a towarzystwo zrzeka sie koncessji 
giuntow wzdłuż kanału. Załatwiono także kwestie 
pracy przymusowej przy kanalizacji. (Iudep: Bel:).

S z a r a d a .
P ierw sza  woda, z wód d ru g ie , tr ze c ia  w alfabecie, 
l i  szystko tai przed okiem różne rzeczy w świecie.

(Zeszła szarada: K lejnot.)

Nakładem  sztycham i nót A. Dzwonkowskiego i 
Spo/ki, ulica Miodowa Nr 432 (nowy 4), opuściły nie
dawno prassę następujące muzykalja: R. Mączyński 
4 Polonaises caracteristiques: 1) La plainte, zip. 5; 2) 
Te souviens-tu, Pamiętasz mówił, zip. 3 gr: 10; Mar
che hongroise de Rakoczy, ouvrage pour le piano, zip. 
3; Kazimierza Lady: Bolka i Mazur, na skrzypce i 
fortepjan, złp. 5; Poemat i Mazur, „Płoczczaniej, złp. 
4;_ ttożackiego: Mar-z Żałobny, wykonany w Warsza
wie w czasie obchodu pogrzebowego, po zimnie Xiecia 
Józefa P  niatow-kiego, złp. 3; Śpiewy Religijne uło
żone na fortepjan, organ lub fisarinonikę, przez Józefa 
Sosu k o laskiego, N r l  Kiedy Raune wstają zorze, zł: 1.
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Wiadomości Literackie.
Kięgarnia A. K arlsbad , przy ulicy Przejazd, wprost 

Długiej, otrzymała do swojej Czytelni, następujące 
nowości: Szkice historyczne przez Szajnochy 3 tomy; 
Panowanie Henryka Walezjusza i Stefana Batorego 
Albertrandego; Uprzedzenie, powieść przez Bożennę, 
2 tomy: Pierścionki Babuni, czyli bieg życia, kobiety, 4  
tomy.— Przy tejże xiągarni urządzona jest Czytelnia 
Francuzka , która ciągle najnowszemi dziełami po
mnażaną zostaje.— Abonament miesięcznie złp. 3 gr: 
10, bez złożenia zastawu.

Przjjecliali do Warszawy.
Chmielewski Stan: Ob: z Chojnaty Woli nr 690; Jabłoński 

Antoni Ob: z Kowalewa nr 584 ; Smoleński Adam Ob: z Du- 
ohnowa nr 625.

Wyjechali: Romaszewski Ant: Ob: do Domaszewnicy; 
Komornicki Winc: Ob: do Kamionki; Sierakowski Konrad Ob: 
do Ceglow a.

Przyjechali koleją żelazną: Bentkowska Ma- 
rją Ob: z Berlina nr 613; Fajnlicht Motel Zegarmistrz z Ber,
lina nr 2247. , .  ,

Wyjechali koleją zełazną: Lasocki Stan: Ob: do 
Karlsbad; Pruszak Felix Ob: do Krakowa; Ziemińska Eleono
ra  Ob: do Karlsbad.

B O N 1 E S I E N 1 A .
Nakładem M. Orgelbranda w Wilnie, wyszedł Kate

chizm Obrzędowy, czyli krótki w ykład  obrzędów R zym 
sko-Katolickiego Kościoła, dla ludu i młodzieży: cena 
kop: 30; z przesyłką pocztą kop: 50. Pożyteczność i 
niezbędną potrzebę znajdowania się  pomieriionej xiąż- 
ld  w każdym Katolickim domu, tytu ł wskazuje; zaleca 
j ą  przytem wykład zwięzły i do pojęcia najmniej na
wet ukształconych przystępny.

S  - ^ -r-— W Mieście Piotrkow ie _
j k W ^ S S F  Osoba tamże czasowo bawiąca zgubiła Im.

|  P O R T M O N E T K Ę ,
t w  której znajdowało się K » . 13 Papierami i trochej 

Monety, oraz Trzy Kluczyki małe. Znalazca’
Uprzez wzgląd na podróżną, zechce takow ą zwrócić d o m  
O m ieszkania Wgo M ichalskiego, Obrońcy Sądowego, >

W dobrach BRZESZCZE o dwie mile za 
Willańowem. jes t do sprzedania "i 
powozowe, dwie Klacze i dwa Wałachy, rosłe, 
młode, po lat 6, za bardzo umiarkowaną cenę, 

z powodu wyjazdu. Wiadomość na miejscu u Rządcy dóbr; 
P O W Ó Z "  lando, ze wszystkiemi rekwizytami podróżne, 
mi, mocny i zupełnie w dobrym stanie, obejrzeć można każ
dej chwili u Fabrykanta Powozów P. Hesśe, przy ulicy Ma
zowieckiej w własnym domu.t o o  F i l i  C łliisn r  ZDUŃSKIEJ i do pie
ców zdatnej, jest do sprzedania, fura po gr: 24, pod 
Nrem  1455' przy ulicy Śliskiej.

Kantor Loterji i Skład Cygar >
Z A G B A M C Z l l Y C H  1 K R A J O W Y C H  #

Z. BERENDS, >
' u l i c a  S e n a t o r s k a ,  < lo m  Ł o e w e n b e r g a ,  

( d a w n i e j  M i k u l s k i c h ) ,  S f r  4 6 7  a .  ik
Otrzymał znaczne Transporta C Y  (G A M  Haw ańskich ¥  

RAntwerpskich, oraz C A C łA R  Rygskich z F a b ry k i^  
YKoffskiego i Goebla, które sprzedaje po cenach w Kij 
fd** praktykowanych. &
Y  Nadto tenże Skład posiada znaczny zapas PA P I K  
k K O S Ó W  z Fabryk Mullera, L a Ferm a i P lo tlera .^  
foraz T Y T O N I Ó W  w różnych gatunkach z tychże A 
^fabryk, ;i ’P a p i e r o s y  w liściu hawańskim, z Fabryki*. 
i  Wolffa w Moskwie.

Osobom biorącym w większych partjach znaczny r a - \  
kbat odstępuje siei Obstalunki z Prowincji jak  n a jsp ie -^  
?3zniej załatwione będą. ^
k  W tymże Kantorze nabyć można K O S A  k u p n r i  

C d o  2ej Klassy I02ej Loterji Klassycznej. j?

5 i l U 7 i  zdatny do miasta i  podróży,, 
do sprzedania za zniżoną cenę, p rzy u li-  
cy Mylnej Nro 2 4 8 la , u Kowala.

3 Jak w roku zeszłym  tak i począwszy od dnia 18? 
»b. m., dostać można w ZAKŁADZIE MUKCZNYM, > 
?w Ogrodzie Saskim, ^ W .llk O Ć H Ł O W  "liW j 
j C i l E K S M J C I I ,  w najlepszych gatunkach. j ' 
lea łem i koszykami i na funty, po cenie złp. 2 za i 
;funt; o ezem”zawiadamia się lubowników i pragną-*
J cycliu ż.ywać wino gronowej kuracji.

Jest do zbycia H » r e t »  podróżna (Por- 
meuse), Fabryki Petersburgskiej, prawie nien- 
żywana, z wszelkiemi wygodami i rekwizytami, 
przy ulicy Jasnej N r 1363 Lit: B.—Tamże jest 

S o iW ' z poduszkami na resorach i ze schowaniem, oraz ró
żne Suknie, Okrycia nowe i noszone, także żałobny B ur
nus dla Panienki. , . ■'.:j i

Znaczna ilość do Ogrodów, jest
do Sprzedania. Wiadomość w Drukarni Kurjefa.

ij^na   „ . -
» y  został W A R E K , w którym się znajdowały 2 P o-| 
©duszki, 2 Kołdry, 2 Prześcieradła i 2 Sienniki , w miej \  
,%sce czego zostawiono także Worek z pościelą/ Uprasza! 
&się więc o zwrot takowego i odebranie swojego Worka.? 
j&pód N r 1739 przy placu Alexandryjskim, w domu gdzieś
^ A p te k a , na  lem  piętrze od frontu. £

#  U L I i  K  F>
duży, o dwóch oknach, z Pokojem także dużym, w an
tresolach, p r z y  Placu Teatralnym, jest do wynajęcia 

zaraz. Wiadomość w Drukarni Kurjera.

■MB
o& Złotych Polskich 100 n  sztukę,

feLiako też P A L T A  , BA A F T A  A l M i  i r l | ' Z K I  h a s M i u i r o w ® ,  przygotował na zbliżającą się obecnie] 
--—'jflAGA® AJ8 ©fi-HAC _ \^ p o r ę

h
# O Z C a P A  M A T I J S K E W S I i- I E G O ,  

prizy aaii^y Miodowej, w pałacu liyatinstńshifS:, pod fiiitrnini.
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SWIEZO S P KO W A :D '&  © M A CM

l r i a h y c h  t o w a r ó w  z a g r a b i ć  z n y c h ,
PO CENIE 3 ©  PSOCEEf T  TANIEJ.

Cienkie Webowe P Ł Ó T U T O  na 14 Koszul, po Rs. 19, 22, 24, do 40 za sztukę;
Prześcierad ła  i Gatki, od Rs. 7 do Rs. i 0, oraz na  D am skie KosztiP M H  V «  na 

C H Id W E 'E E l z Płótna, Tuzin od Rs. 1 Kop. 8G do. Rs. 5.
Koszule, od Rs. 10  do ie

J B * B Ł I* W A  Stołow a Saska na 6 osób,-od Rs. fe do Rs. 9. Na 12  osób od Rs. 12 do 20 . 
liW? ŚSSl&SkW Eł' do h e rb a ty  adam aszkowych, Tuzin Rs. 3.

I I  Wyprzedaż odbywa si§ przy ulicy Srakowskie-Frzedmieśde, w  Hotelu 1
H f t  T*_____J  ____________________________ ■ ■ n  1 fl I  .  / I I  4  1 I

Cztery P U M O J . E  i Kuchnia, ze Stajnią i Wo
zownią, lub bez, do wynajęcia w domu N° 1733 przy 
ulicy. Wiejskiej, wprost Gimnazjum.

f*” Za bardzo dostępną cene^  
*&» jest do Sprzedania zaraz iii.

, <S£B> M  T A  M - ~ v
BERLIŃSKIE w d o -#  

#brym stauie; do każdego Omnibusa zapasowe ko A

Cła i Osie, jakoteż 10 B L O W  I z  Zaprzęgami i \
,7 wszelkiemi przyrządami stajennemi. Wiadomość# 

^ u  P. Ihtcfmer, przy ulicy Chłodnej pod Nr 808. ę

Poszukiwane je s t  od Śgo M ichała M i e s z k a n i e ,  n ie 
zbyt odległe od głównych ulic m iasta , z jednego osobnego 
Pokoju, ze stołem , opałem  i usługą., przy wykształconej ro 
dzinie , dla osoby płci ż eń sk ie j, spokojnej i przyzwoitej , a  
to  za udzielanie nauk klassycznych Dzieciom , k ilka  godzin 
dziennie, Stosownie do umowy, lub za wynagrodzeniem pie- 
niężnem . A d res złożyć m ożna w Handlu W nej Lange, ulica 
Senatorska- '

M I E S M S - A A I E  na lszem piętrze, z3ch Po
koi, Salki z balkonem i Kuchni, jest do wynajęcia od 
Śgo Michała r. b., w Łazienkach P. Kurca przy Żjeździe 
za zip. 1,600 rocznie.

w  W  zam iarze rozpowszechnienia pożytecznego d z ie ła ,| 
|p o d  tytułem ; , B i J » l j o t e K »  P o p u l a r n a  N a u k i  
^ P r z y r o d z o n y c h ^  o k tó rej k ry tyka  jak  n a jp o cb le-^  
Ńbniejsze w yrzekła zdanie, X iggarnia K a r o l a  K e r n  .  
{ a l r j n a .  obniżyła cenę za 12 tomów, ze zip. 46 gr; 20,®  
|n a  s l p . ' 8 4 ,  pocztą z i p .  3 8 .  Po te j cenie dz.eło p o -g  
^wyższe nabyć m ożna w znaczniejszych X iegarniach W ar ^  
Iszaw skich, oraz w Kaliszu, wX ięgarni P<u?kiPJ £  "łAtwoch.t^

r f I M M  W ł  H £
Gmadych, młodych; zdrowych, pięknej rassy, sprowa
dzonych ze, wsi, z których jeden pochodzi z Allabadzia- 
ka , znanego Ogiera Arabskipgo stada Janowskiego, a 
drugi po Ogierze z tegoż Stada, zwanym Sir-Harry, 
jest na sprzedaż za cenę bardzo umiarkowaną, w War
szawie w Hotelu Polskim. B.iższa wi.ulom iść w tymże 
Hotelu, w drugiem podwórzu na prawo, u Stangreta 
Łukasza.

Ponieważ w roku bieżącym  nie będę się 
znajdował na  Ja rm ark u  w Łęcznej , donoszę 
JJW W . i W W . Obyw atelom , iż pozostałe mi 
jeszcze cztery wyborowe T r y k  i ,  po cenie n i

żej kosztu zbyć się obowiązuję. Mający przeto chęć naby
cia onych, zgłosić się zechcą do m ieszkania mego przy  uli-' 
cy Podw ale N r 525.—L u d w i k  S t e i n ,  K lassyfikator. 
*J*S*2*S!5S*S*8!8!2*8*S*3jS'8"*,S!S!ST85i*$!S’8?S51T£!£®S58i!»!,85 ?i:

|  Dla Rolników wiadomość.
IB ZYTO z gatunku zwanego K.r*yc», znane z plen-^l 
^n o śc i, pochodzące z tego-rocznego zbioru z nowiny, j e s tS  
g*do sprzedania w znacznej ilości. K toby przeto  takow ego*  
^po trzebow ał do siewu, zechce zgłosić się do W łaśc ic ie la^  
g d o m u  N r l094d przy ulicy Ciepłej, gdzie co do ceny i S
*  odstawy będzie zainformowany. f i
& 8S S S ?S S !S S aS S & S S & & ?S S S i?S S S ?S S & S S S !S S S ;S S S !§

Sto sztuk M  a  e  i  o  r  i 20 0  S k o p ó w ,  
z rassy wysoko poprawnych elektów, ga tunku  

k fc  dobrze obfitującego w wełnę cienką, zdrowyfcb 
zdatnych do chowania, je s t  do sprzedania  w do

brach W ilczyska, położonych w Powiecie Ł ukow skim , w O- 
kręgu Żelechowskim. Każdego czasu m ożna je  obejrzeć.

Potrzebna jest SUIIARs. 15,000, I
\  na Dom nowy na lszy  numer hi poteki, bez po- #  
^  średnictwa osób trzecięh. Wiadomość u Wgo ?

Zawadzkiego Rejenta.
-

D y s t r y b u e j a  wraz z Towarem  G alantery jnym , je s t  
do sprzedania. W iadom ość u T ap icera  A. H ein tze , przy u- 
hcy Królewskiej, w pałacu  dawniej L ubieńskich , nad  Tivoli 
R estauracją.

® s « b »  z pewnem uzdatnieniem  i z m uzyką, p e łn a  za 
sad m oralnych , dziś zasługująca n a  współczucie i względy, 
potrzebu je  pilno um ieszczenia, ja k o  G uw ernantka lub do 
towarzystwa albo do m atkowania. W iadom ość powziąść tnożna 
przy ulicy Podwale pod Nrem  513, n a  2m piętrze  od frontu.

W  świeżo ukończonym domu przy ulicy N o w o g ro d z - #
#  kiej N r 16! 3 lit: N, czw arty  d o m  o d  Marszałkowskiej, ™ 
g  je s t  d o  wynajęcia od S. M ichała lub zaraz, 5  P O H ® *  %, \  n a  l m p iętrze , z balkonem , z dwoma P rz e d p o k o ja m i, w 
A' dwoma Spiżarkam i, Piwnicą i Drwalnią. M ieszk an ie  to  % 
\  ma trzy  wyjścia na  dwoje schodów, z tego powodu len  »  
g  Pokój frontowy z lym  Przedpokojem  m oże być oatlzie- ^  
^  lony.— T am że f L A C  p o d  budowę do odstąpienia, i M

♦•JLlN i A  na  fury.  - _  .. \



■. / Dodatkowe Wiadomości Bieżące.
-Marni zaszczyt zawiadomić szanownych Rodziców i 

Opieltpriów uczącej się młodzieży, iż zapis uczennic i 
kursf nauk na rok szkolny 1863/!, w Pensji Wyzszej 
żeńskiej pięcio-klassowej, utrzymywanej przezemnie 
w pałacu Stanisława Hr: Potockiego, przy ulicy Krak:- 
Przedm: pod Nr 17 nowym, rozpocznie się w dniu 1 
Września r. b.— Wiktorja Stawińska.

Dnia 10 Września r. b. w związku z kongressem 
statystycznym zwołanym do Berlina, odbędziesię wal
ne zgromadzenie towarzystwa między-narodowego, 
zawiązanego w Paryżu 1855 roku, a mającego na ce
lu upowszechnienie wszędzie systemu dziesiętnego 
co do miar, wag i monet.

W zeszły Poniedziałek tonął w Warcie czeladnik 
bednarski, z Poznania. Mimo, że go już woda raz po
rwała, i że z pomocą tylko znajdujących się w pobliżu 
ludzi ocalał, rzucił się drugi raz w wodę, aby dowieść, 
że umie pływać. Zanurzył się powtórnie, i więcej się 
nie pokazał.

Z powodu przedłużenia robot brukowych na ulicy 
Bielańskiej, na linji od rogu Danilowiczowskiej ku 
Senatorskiej, przejazd na Bielańską ulicę, skierowany 
został przez Daniłowiczowskę.

W tych czasach piękne dwa gmachy trzy-piętrowe 
pod kierunkiem Budowniczego Orłowskiego, przyo
zdobiły ulice Królewską, od strony Krakowskiego- 
Przedmieścia obok nowo wznoszącego się domu na 
samym rogu tych ulic. A że dwa owe gmachy stano
wczo na Ś. Michał ukończone zostaną, uprzedzamy 
przeto osoby szukające pomieszkań, iż takowe znajdą 
w tychże, po różnych cenach stosownie do rozmiaru 
pomieszkań.

Istniejące w Rydze od r. 1845 Towarzystwo bada- 
czów przyrody, postanowiło bogate swe zbiory, wy
noszące z górą sto tysięcy okazów, otworzyć na uży
tek publiczny, i w tym celu dozwoliło zwiedzać gmach 
Muzeum w każdą Środę od godziny 4ej do Gej z po
łudnia.

Wczoraj nadesłano do Redakcji Kurjera z Dołho
byczowa, okaz robaka, znalezionego w karb iłach na 
naci, a którego nikt nie zna i nawet podobno dotąd 
nie widział. Może więc który z PP. naturalistów ze
chce rozpoznać takowego i wskazać jego nazwę.

93 © N IE SIE N IA .
W Sobotę to jes t dnia 15go Sierpnia, znaleziono w Ogro

dzie w Foxalu Warkocz. Osoba poszkodowaną odebrać 
go może u Właścicielki domu, przy ulicy Nowy-Świat Ner 
‘22 nowy, za udowodnieniem własności i zwrotem ko z tu o- 
głoszenia.

Potrzebny jest NTanczycicl na prowincję, do jednej 
z Pensji Męzkich , Polak, któryby posiadał upoważnienie 
W ładzy na Guwernera niższego. Bliższą wiadomość powziąść 
może od dziś w trzech dniach, w Hotelu Paryzkim , z rana 
do godziny 8ęj a wieczorem od. 8e j , lub i w innym czasie, 
gdzie na dole Służący wskaże.

Para li  on! wałachów, ciemnn-kasztanowa- 
1 ty c h , bez żadnej odmiany, po lat 5 , rosłych, 
I powozowych, dobrze ujeżdżonych , spokojnych,

-------------- • bez żadnych wad, rassowych, do sprzedania.—
Wiadomość przy uiicy śto-Krzyzkiej Nr 13to , na dole od 
frontu u Emeryta.

P A N N Y
zupełnie uzdatnione, mogą mieć miejsce zaraz, w Maga
zynie Strojów Damskie!) , przy ulicy F re ta  Ner 
248/9, wprost Długiej — Pokój i Salonik z Mebla
mi lub bez, od frontu na parterze, do najęcia od Śgo Mi
c h a ła , przy ulicy Bednarskiej pod Nr 2090/6. Wiadomość 
w bramie na lewo.

Licytacja ruchomości po Annie Florkowskiej, 
odbywa się codziennie w domu Ner 1404 przy ulicy Mar
szałkowskiej. Gdy jednakże niektórzy z licytantów, czy t» 
dla braku gotowizny, czy z innych powodów, licytują bez 
zamiaru kupienia, jak  to miało miejsce w dniu 20 b. m. i 
r . , przeto w terminach następnych, mający chęć kupna 
przedmiotów ocenionych w inwentarzu na Złp. 300 lub wię
cej , obowiązani będą złożyć vadjum wyrównywające taxi© 
przedmiotu na sprzedaż wystawionego , jako rękojmię sku
tków relicytacji prawem przewidzianej. — Termin do sprze
daży sreber, kosztowności, fu te r , mebli i innych przedmio
tów, oznaczony został z odroczenia, na d. 12 (24) Sierpnia 
r. b., godzinę 4 po południu. — Władysław Więc
kowski.

W  dniu dzisiejszym otworzono S k l e p  dla dogodności 
publicznej, przy rogu ulicy Podwale i Dunaju, pod Nr 5 1 3 , 
w którym dostać będzie m ożna, obok rozmaitego Pieczywa 
i Ciasta z Piekarni Iiorczyckiego, Wędlin z Zakładu Ko
cha, , z czem powyższy Sklep poleca się Szanownej Publi- 
czności.

I g *  Ciągnienie Sej klnssy lOSej Lotcr|l
dnia 4go i 5go Września. — Hantor Loterji i Wexlu 
A. Wertheiiu , przy ulicy Miodowej pod filaram i, Ner 
497 A ,'po leca  się Szanownej Publiczności Losami całe- 
m i, jak  niemniej w połówkach i ćw iartkach, do 2ej klassy 
1 0 2ej Loterji Klassycznej. — Osobom na prowincji zamie
szkałym, Kantor powyższy zapewnia ścisłą akuratność w wy
konaniu powierzonych mu zleceń.

IVIA O C. BOSA w y b o r o w e j
kuracyjne i desserowe, n a jak u -^ jjS '
ratniej codzień nadchodzą, do Handlu >§> 
Ani: Stępkowskiego. Osobom w wię

kszych partjach zamawiającym, odstępuje się rabat od ce
ny najumiarkowańszej.

prawdziwe W 0 £ € 2 I E R .M # .I Ę ,  zupełnie słodkie,
na kurację, otrzymuje codzień świeże, Handel Józefa 
Ho kr, w gmachu teatralnym. Osoby biorące koszy- 
kami, lub w abonamencie, otrzymują znaczny rab a t

Dziś rano ciepła stopni 12 Wczoraj w południe ciepła st: 18.
Dziś rano wysokość wody ns Wiśle stóp i cali 4. fW mierze).

T eatr W łc I h S .  Dziś, L ucjo  z Lnmermonrn (2  akta). 
D ivertissem ent z Wieszczki róż.—Jutro, Lotta  iiutigh.

K u r s  G iełdy W a r s z a w s k l« « J .— Dnia2i Sierpnia 
r. b .: za obligi skarbowe  4% loo rs. oprócz kup:, żądają rs. 
81 k. 43 '/3; za l is ty  za s t:  3go okr: oprócz kup: za 15 rs. 
żądają rs. 14 kop: kop: 79; za akcie Głównego Tow: Ros- 
syjskiego dróg żelaznych 5°/0, żądają rs. U l ;  za akęje 
drogi żelaznej W.-W. za sztukę żądają rs. 76 kop: 25; za 
akcje drogi żelaznej Warsz: Bydg: po rg. 100 i 500 żądają 
rs. 85 kop: 50, dają rs. 85. Wartość kuponu bieżącego od 
obligów skarbowych rsr: 1 kop 562/3, od listów zastaw
nych kop: 95/6-

(L eny targow e iłi ir iz n w a k le .— Dnia 21 b. m. 
płacono: Za korzec pszenicy od rs. 5 k. 17*/a do rs. 5 kop: 
47’/2; żyta od rs. 2 k. 87'/3 do rs. 3 ; grochu polnego od r& 
3 k. 1.5 do rs. 3 k. 30; owsa rs. 2 kop: 80; kaitittirs. 1 kop: 
3 5 .— Za wiadro okowity próby totej od rs. 1 k. 9 2 ^  
rs. 2 k. '/j, za garniec od kop: es do kop: 65'/,.

W  Drukarni K nijera Warszawskiego. — Za pozwoleniem Cenzury Rządowej.


